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bem drugiej bitwie: 


Wynik walki wyborczej z dnia 17 maja tyl- 
ko w Krakowie zakończył się pełnem zwycięs- 
twem narodowej sprawy. Legł po zaciętej walce 
wódz socyalistów Daszyński. 

Daleko jednak jeszcze do tego, ażeby można 
powiedzieć, że Daszyński został stanowczo poko- 
nany. - 

Wybory bowiem w okręgach wiejskich, wy- 
padły, jak było do przewidzenia, fatalnie. 

Rozbicie głosów po stronie narodowej jest 
wręcz gorszącem. Zamiast wszystkie siły sku- 
pić na jednego kandydata przeciwko socyalistom 
i ludowcom, kandydaci stronnictw skonfederowa- 
nych, a nawet kandydaci centrowi walczyli po- 
między sobą i rozerwali głosy, wskutek czego 
kandydaci ludowców į socyalistyczni uzyskali w 
niektórych powiatach największą (ilość głosów. 

Poważnie zagrożony jest w obec tego powiat 
fhrzanowski i powiat krakowski, 

Bar:lzo też być może, że przy znanej karnoś 
ci w obozie suryalistycznym, kandydaci socyali 
styczni czy w Hrakowsk m czy w chrzanowskim 
okręgu ustawi: mieises ilaszyńskiemu i rozwiną 
przez obecny tydzień wytężoną agitacyę, aby zdo 
być dla niego mandat W ogólności wynik 
wyborów z 17 maja dowodzi cyfrowo, że udział 
fudu w głosowaniu był bardzo liczny. * 
Zważywszy, że znaczna część uprawnionych do 
glosowania wyjechała za zarobkiem za granicę, 
można powiedzieć, że z pozostałych w domu, a 
uprawnionych do głosowania stanęło prawie 
wszędzie 90 proc. 'W obec tego dotychczasowy 
niekorzystny wynik wyborów przypisać należy 
wyłąeznie brakowi jedności i karmości w obozie 
marodowym, — oraz powiedzmy prawdę niefor- 
tunnemu kierownictwu całą akcyą wyborczą. 

Również nieszczęśliwy pomysł proporcyonal- 
nych wyborów wyrządzi sprawie narodowej i 
<«hrześciańskiej niepowetowane szkody i przeko- 
ma wynalazców i twórców tego systemu, że zro- 
bili źle, nie słuchając rad i przedstawień w swo- 
im czasie im czynionych. 

Nie pora jednak teraz na bezowocne rekry- 
minacye. a 

Obecnie główny obowiązek wszystkich, któ- 
rym zależy na tem, aby antichrześciańscy i anti- 
narodowi kandydaci nie wzrośli w siły — i nie 
powalili kandydatów centrowych jest ten, skupić 
się karnie i zwartym szeregiem około tych kan- 
dydatów centrowych, którzy przy pierwszem gło 
sowaniu otrzymali największą liczbę głosów. 

Dodać również trzeba, że smutne wysiłki ra- 
dy narodowej. aby zapewnić sobie głosy żydow- 
skie, nie dały żadnego rezultatu. Żydzi gro- 
madnie głosowali na socyalistów i syonistów, — 


a we wschodniej części kraju także na Rusinów. 
jest to zapłata za wszystkie nieraz upakarzające 
ustępstwa im poczynione, — jeden dowód więcej 
że majbardziej antypołskim żywiołem w kraju 
są zawsze żydzi! = 
ea a E 


Wybory. 


Dziś odbywają się ponowne i seiślejsze 
wybory w okręgach które głosowały 14 bm. i 
gdzie żaden «andydat nie uzyskał większości 

Do ponownego wyhoru przychodzą nastę- 
pujące okręgi: 

Nr. 45. Niske-Tarnobrzeg-Rozwadów. Na 
głosujących 20.186 otrzymali Franciszek Krem- 
pa (lud.) 9.420 gł. Wiącek (N. D.) 3.675 Horo- 
dyński (K.) 3.081 starosta Lasocki 1.676 hr. 
Rossegnier 1.398. 

Sytuacya niejasna. Prawdopodobny wybór 
nieużytecznego a nawet szkodliwego demago- 
ga chłopskiego Krempy. Hr. Ressegnier, który 
nawet dobrze po polsku nie umie cofnął po- 
dobno swoją kandydaturę. O mandat mniej- 
szości walczyć będą Wiącek z hr. Lassockim. 

Nr. 48, Nowy Sącz-Stary Sącz-Grybów. Na 
22.972 głosujących: Stan. Potoczek (C.) 6.192 
gł. Tomasz Ciągło (L.) 4.922 ks. Hnatyszak 
(Mosk.) 4.584 Jan Potoczek (C.) 4.379 Myjak (L) 
1.102. Jeden z Potoczek będzie z pewnością wy- 
brany. 

Nr. 50 Krosno-Strzyżów-4migród. Na 18050 
głos. Jan Stapiński L. 8.806 gł. Nawrocki C. 
4.548 Jan Harnek L. 2.179 ks. Sielecki Mosk. 
1.979. Kandydat Rady narodowej, centrowiec 
Nawrocki, eofnął swoją kandydaturę, na to 
miejsce kandyduje Tęczar. 

Nr. 52 Brzozów-Tyczyn. Na 15.522 głosują- 
cych: Antoni Bomba L. 6.772 gł. Biały N. D. 
3.756 Brzęk 2. 670. 

Nr. 55. Bolina-Kałusz-Nadwórna. Na 44. 
802 głosujących: Trylowski (Rad. rus.) 14.627 
gł. — Cipser (Rad. nar.) 11.366 — Romańczuk 
(Nacj. D.) 10.212—Dudykiewicz (Mosk.) 8.216. 

Nr. 63. Złoczów - Kamionka strum. Na 
36.951 głosujących: dr. Hlibowicki (Mosk.) 
14.383 gł. — Obertyński (Rada nar.) 12.631 — 
ks. Zielski (Nacj. D.) 8.004 — K. Poznański 
(L.) 1.240. 

Nr. 67. Jarosław-Radymno-Cieszanów. U- 
rzędowego obliczenia głosów nie ogłoszono. 
Kandydują Kazimierz Jampolski (L.) — Kozło- 
wski (K.) — Stachura (Nacj. D.) — Hrynie- 
wieki (Mosk.) 

Nr. 68. Tarnopol-Zbaraż. Na 29.318 gło- 
sujących: Ostapczuk (socj. rus.) 11.576, Za- 
morski Polak 9.458, Hołubowicz (nacj.) 5.834, 
Kułmatycki (mosk.) 8264. Obecnie ci dwaj 
na mocy kompromisu stanowią parę kandy- 
datów, Kulmatycki jako zastępca. 

ciślejsze wybory 
Odbędą się w następujących okręgach: 

Nr. 43 Pilzno-Ropczyce między ludowcem 
Józefem  Staniszewskim a centrowcem ks. 
Szczeklikiem. 

Nr. 46. Kolbuszowa-Rzeszów między cen- 


trowcem Szajerem a konserwatystą Jędrzejowi- 
czem. Mandat większości: ludowiec Paduch. 

Nr. 49. Gorlice-Jnsło między centrowcem 
ks. Męskim a moskalofilem Cieślikiem. Man- 
dat większości: ludewiec Madej. 

Nr. 58. Sambor-Budki między luś©wcem 
Fraciszkiem Młeczką a narodowym demokra- 
tą Surówką. (Obaj Polacy.) 

Nr. 51. Kołomyja-Kossów między ruskimi 
kandydatami. i Nr. 69. Trembowla-Czortków. 
Między Polakiem Sochą, a syonistą Mahlerem. 
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Podajemy dziś dokładnie cyfry wyborów : 
w åzielnicy Wesoła; wynik był następujący: 
Sekcja I: Dr. Petelenz 630, Ignacy Daszyński 
560. Sekcja H: Dr. Petelenz 698, Ignacy Da- 
szyński 577. Razem więc otrzymał Dr. Petelenz 
1328 głosów, a p. Ignacy Daszyński 1137. Na 
podstawie urzędowych cyfr otrzymał Dr. Pe- 
telenz 191 głosów więcej aniżeli p. Daszyński. 

Klęska więc p. Daszyńskiego była powa- 
żniejszą aniżeli obliczono, a biadania „Naprzo- 
du“ na rzekome nadużycia narodowego obozu 
mają tylko na celu osłonięcie tego tak niefor- 
tunnego dła socjalistów rezultatu. 

Socjalistyczny „Głos* lwowski zamieścił 
depeszę z Krakowa donoszącą, że z powodu 
wyboru p. Daszyńskiego przyszło do krwawych 
rozruchów !! Takie kłamliwe wiadomości, nie 
ocalą z pewnością ani jednej socjalistycznej 
kandydatury .... 

Zresztą, według ogólnie krążących pogło- 
sek, socjalista Klemensiewicz, który uzyskał 
sporo głosów w powiecie krakowskim i wieii- 
ckim, ma zrezygnować z kandydatury na rzecz 
p. Daszyńskiego. Nie sądzimy, aby ta kombi- 
nacja zapewniła p. Daszyńskiemu mandat... 

Według innej wersyi, kandydatura p. Da- 
szyńskiego będzie forsowaną w okręgu bialskim 
w akompaniamencie żyda dra. Grossa. Pan 
Daszyński ciągle jeszcze trwa w złudzeniu, że 
po za żydami niema zbawienia... 
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Z okręgu Jaworzno-Chrzanów donoszą nam 
że pp. Dr. Olszewski, dr. Damski, dr Bugajski 
ip. Urbańczyk srzekli się kandydatur. Jedy- 
nymi narodowymi kandydatami pozostają za- 
tem p. Stohandel i X. Szponder. 
LJ e $ 


W okręgu Tarnów-Radłów-Wojnicz odda- 
no 19.500 głosów. Wybrani X. zyguliński cen- 
trum 4900 gł. i Olszewski ludowiec 10.000 gł. 
Reszta rozstrzelona. 

Wybór Olszewskiego jednego z najniekul- 
turalniejszych agitatorów chłopskich, wydawcy 
ohydnej „Gazety chłopskiej“ człowieka prze- 
wrotnego i ciemnego, jest smutnym objawem 
bałamuctwa panującego wśród naszych wło- 
ścian. 
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W okręgu Limanowa-Nowy Targ-Krościen- 
ko głosowało 21.645. Z tego otrzymali: X. RZE- - 
SZODKO centr. 4572, Wicenty ORZEŁ 3824 
centr. Stanisław Smiłowski lud. 3026, dr. Jó-- 
zef Ptaś nar. dem. 4068, Zuk Skarszewski kons. 
2140, dr. Danielak pos. dem. 1219, dr. Kost- 
kiewicz dem. 893, reszta głosów rozstrzelona. 
Nastąpi ponowny wybór. 

X. Rzeszódko i włościanin Orzeł kandy- 
dują na program centrum i ich wybór jest za 
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pewniony. Upadek demagogicznej kandydatury 
„dr. Danielaka, należy powitać z zadowolnie- 
niem. Małą stosunkowo liczbę głosów p. Skar 
szewskiego przypisać należy przyczepionej mu 
- etykiecie aj wo p 


W drugim lwowskim okręgu gd/ie wy- 
wybór przerwano, oddano ogółem głosów 3430 
Z tego otrzymał Ernest Breiter 1657, dr Ste- 
słowicz nar. dem. 888, dyr. Lityński post. de- 
mok. 485, dyr. Solecki lud. 77, dr. Ozarkiewicz 
Rusin 313; rozstrzelonych głosów 10. Odbędzie 
się zatem ściślejszy wybór między Breiterem 
i drem Stesłowiczem. 

Ten względny sukces jednej z najsmut- 

« niejszych postaci galic. horyzontu politycznego 
jest poprostu zadziwiający, pan Breiter zaw- 
dzięcza swoje głosy sojuszowi z socjalistami, 
którzy do niedawna zwalczali go namiętnie, 
ale pogodzili się z jego kandydaturą skoro m 
ofiarował znaczniejszą sumę na agitację... 
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Sokal. W okręgu 65 oddano 52 000 gł. dr. 
Markow moskaloñl otrzymał 24,373, Dr. Petru- 
szewicz ukrainiec, 17,099 Władysław. Gnie- 
wosz (Polak) 10, 396. Odbęda sią ponowne wy- 
bory. 
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Ks. Wojciech Biela zawiadamia nas, że o 
mandat z 50 okręgu Krosno-Strzyżów-FY ysztak 
nie ubiega się, by nie rozbijać głosów i prosi 
wszystkich swoich przyjaciół, by głosowali na 
p. Wincentego Tenczara z Dobrzechowa, na 
zp rzecz zrezygnował również p. Nawro- 
cki 


Pogtzeb 
$. p. prof. dr-a Henryka Jordana. 


Wczorajsza demonstracja żałobna była je- 
dną z największych, jakie zgotował Kraków 
kiedykolwiek swym najlepszym obywatelom, 


Bracia Karamazow. 
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Z tymi dwustu rublami mogę już rozpocząć 
kuracyę moich biedaczek, mogę pozwolić sobie 
na żywienie rodziny mojej mięsem, mogę student 
kę moją do Petersburga wyprawić. Mój Boże! 
to przecież marzenie. Alosza uradował się bar- 
dzo, że mógł być sprawcą tylu pomyślności, że 
biedak zgadzał się na ich przyjęcie. 

| — Poczekaj pan Aleksy Fedorowiczu, mówił 
dalej Śniegirow, z jednakim zawsze podnieceniem 
mamy jeszcze jedno marzenie z Iljuszką. Kupić 
wózek i konia karego, koniecznie karego, taki się 
tylko Iljuszce podoba i pojechać do pewnego 
miasta w sąsiedniej gubernii, gdzie mam znajo- 
mego adwokata, który przyrzekł mi dać u siebie 
posadę. Gdybym tam przyjechał, możebły na- 
prawdę przyrzeczenia dotrzymał. O Boże, gdyby 
się tylko udało odzyskać pewien dłużek, moją 
należność którą tu mam, to możeby i wystarczyło 
ma podróż i zagospodarowanie się . 

— Ależ wystarczy na pewno, dowodził Alo- 
asza, Katarzyna Twanówna da i więcej jeśli bę- 
dzie potrzeba a i ja mam swoje pieniądze, niech 
pan z nich bierze co będzie potrzeba, jak od bra- 
ta, I wie pan, nie można nie lepszego wyma- 
rzyć, jak to przeniesienie się do innego miasta, 
zwłaszcza dla synka pana to jedyny środek: i to 
nie trzeba zwlekać spieszyć się trzeba, aby być 
jeszcze przed zimą. Alosza był uradowany, że 
miał ochotę paść w ramiona Sniegirowa. gdy na 
raz kbpojrzał na niego. Twarz byłego oficera 
miała w tej chwili jakiś twardy i dziki wyraz wy 
ciągnął on szyję wydął wargi i poruszał niemi 
bezdźwięcznie. 
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zasłużonym piórem czy czynem, wielkim po- 
etom, przyświecajacym swym duchem potom- 
ności. v. p. dr. Jordan nie był artystą, ani po- 
etą, nie czynami pełnymi blasku i rozgłosu, 
ale ofiarnością niezwykłą, ale duchem obywa- 
telskim i tą niezłomnością przekonań i to szla- 
chetnych przekonań stał się jednym z najbar- 
dziej czezonych i kochanych przez Kraków, dla 
którego swe główne pałożył zasługi. 

Dlatego pogrzeb śp. dra Jordana był prze- 
dewszystkiem manifestacją tych uczuć, jakie 
żywili mieszkańcy Krakowa do tego niepospo- 
litego człowieka. Wcezorajsza demonstracja ża- 
łcbna była też równą tym, jakiemi stary Kra- 
ków odprowadzał do grobu wielkich w Polsce 
całej Matejkę i Asnyka, jakiemi czcił szlachet- 
nych ludzi i wielkich mistrzów. 

A nawet z pewnością więcej wdzięcznoś- 
ci zyskał sobie śp. dr Jordan swem sercem 
gorącem i ofiarnością nieznającą granic niż 
wielu wielkich poetów, czy artystów, bo ludzie 
bardziej kochają tego, który swem życiem wy- 
wyższył i na piedestaie postawił prawdziwą lu- 
dzkość, kazał podziwiać i czcić nie bohatera 
lub mistrza ale człowieka, tylko człowieka. 


+ + + 


Mimo niepewnej pogody, grożącej burzą 
która też rzeczywiscie później nastąpiła zebra- 
ło się przeszło 20 tysięcy publiczności, by od- 
prowadzić szlachetnego dobroczyńcę na miej- 
sce wiecznego spoczynku. Wśród tej różno- 
barwnej publiczności nie brakło i tych dla 
których śp. dr. Jordan pozostawił w testamen- 
cie najdroższy swój skarb, t. j. park swego i- 
mienia, o których najbardziej się starał jako 
lekarz i filantrop. 

Stawiły się niezliczone szeregi tych ma- 
luczkich z wieńcami, sztandarami, muzyką ża- 
łobną, długi, bardzo długi łańcuch młodzieży 
szkół średnich i ludowych żegnał zmarłego. 

Przyjechały nadto ze Lwowa, Krosna i 
innych miast drużyny szkół średnich by wziąść 
udział w pogrzebie. 

Nadto wzięli udział w pogrzebie Marszałek 
krajowy St. hr. Badeni, delegacje lwowskiego 


— Co panu? spytał Alosza, który wzdrygnął 
Się na ten widok. ~ 

Ja! mic, to jest pan, Aleksy Fedorowiczu, 

mruczał Śniegirow patrząc na niego dziwnie, chce 
pan? to panu pokazg jedną sztukę. 

Jaką sztukę? pytał Alosza. 

— Sz.UKkUT or taką sztuczkę ivepnąl Śnie- 
girow krzywiąc wargi w lewą stronę, i przymru 
żając lewe oko. Ot jaką! patrz pan, 3 

'To mówiąc zmiął w garści oba sturublo- 
we kanknoty. które trzymał był przez cały czas 
rozniowy za jeden rożek, cisnął je z rozmachem 
na ziemię i wdeptał z całej siły w piasek. — 

—- Ot' wasze pieniądze — Macie wasze pie- 
niądze! macie wasze pieniądze! powtarzał wciąż 
prostując się przed Aloszą w postawie pełnej nie 
wysłowiomej Gumy. 

-- Powiedz pan tym którzy cię tu przysłali, 
że Śniegirow nie przyjmuje pieniędzy za sponie- 
wieraną cześć swoją! — wołał robiąc ręką w 
powietrzu szeroki ruch. Powiedziawszy 'to od- 
wrócił się i zaczął jść ku domowi. Uszedłszy pa 
rę kroków zatrzymał się jakby chciał coś powie 
dzieć poszedł jednak dalej, ale za chwilę zatrzy- 
mał się znów i zwrócił się do Aloszy z całkiem 
już odmiennym wyrazem twarzy. Twarz ta wy- 
rażała rzewme wzruszenie, a w oczach jego 
błyszczały łzy. - 

— A cóżbym? cóżbym ja powiedział mojemu 
chłopczykowi? gdybym od was te pieniądze przy- 
jął — rzekł cicho wracając się znów ku domowi. 
Potem, odszedł równym i spokojnym krokiem, 
Alosza wiedział, że tym razem już nie wróci, po- 
szedł więc w stronę miasta, aby zdać sprawę 
Katarzynie Iwanównie z powierzonego sobie 
zlecemia. 


= ROZDZIAŁ III. 
ZA I PRZECIW. 
Pani Chachłakow wybiegła znów na 


ai een a BE o c WRO (A 


Uniwersytetu, i krajowej Rady ej" któ- 
rej zmarły był członkiem. 


Z miasta nie brakło mikogo z wybitnych 
osób cywilnych, a wojskowość reprezentował ko- 
mendant korpusu gen. Maurycy Steinsberg w 
otczeniu oficerów sztabowych.  Eksportacyę 
zwłok celebrował J. Em. ksiądz kardynał Puzy- 
ma, przy udziale biskupa sufragana ks. Anatola 
Nowaka w asystencyi kapituły i licznego kleru 
świeckiego i zakonnego. £ 

Po wkprowadzeniu z domu żałoby ustawio- 
no trumnę ze zwłokami ma marach przed frontem 
domu Helclów na linii A. B. przed trybuną ża- 
łobną, z której zmarłego żegnali: prezydent m. 
Leo imieniem miasta; rektor prof. dr. Morawski 
im Uniwersytetu Jag,. dr. Dembowski im. krajo- 
wej rady szkolnej: prof. dr. Mars im wydziału 
lekarskiego uniwersytetu lwowskiego. Po od- 
śpiewaniu hymnu żałobnego „Beati mortui“ 
przez chór akademicki— olbrzymi orszak żało: 
bny ruszył ku cmentarzowi — Rynkiem, ulicami 
Mikołajska i Kopernika, Strzelecką, Lubicz i Ra- 
kawicką, przy płonących latarnfach, bkrytych 
żałobną krepą. 

Pochód rozpoczynała straż pożarna miejska 
oraz ochotnicza z Krakowa i Krowodrzy, nastę- 

pnie postępowały wszystkie szkłoły średnie z 
sztandarami i kapelami, oraz szkoła rolnicza z 
Krosna, dalej sieroty Tow. Dobroczynności i. 
wszystkie szkoły normalne, wychowańcy Zakła- 
du Lubomirskich , dalej pensyonaty i seminarya 
żeńskie. 18 uczennic prywatnego: seminaryum p. 
Rychlewskiej ze Lwowa i pensyonat księży Mi- 

syonarzy. iNastępnie 'postępowały delegacye 

Towarzystw z wieńcami. W rzędzie tych delega 
cyi widzieć można było artystów teatru miejs- 
kiego, delegacyę Tow. kolonii wakacyjnych, uczen: 
nic żeńsk. seminaryum jm. św. Jadwigi, Związku 
uczniów rękodzielniczych, lwowskiego Tow. lekar 
skiego, nadto niesiono dwa wieńce z Parku Jor- 
dana, wieniec z napisem „Wdzięczni przewodni- 
cy założycielowi parku“, następnie wieńce tod 

Związku szkół średnich, od Zakładu Józefitów, 
oraz szereg innych osób. Karaw. wiózł wieńce od 
Rady m. Krakowa, Uniwersytetu Jag., Tow. le- 


spotkanie Aloszy, tym razem, bardzo strapiorta 
stanem zdrowia Katarzyny, która po ataku ner- 
wowym wpadłą w omdlenie, a potem jakby do: 
stała gorączki i bredzić zaczęła nieprzytomnie. 
Srrowaudzone obie ciotki i posłano po doktora. 
Herzenszuke. Alosza wysłuchał tych wiadomoś- 
ci z niepokojem, chci} jednak opowiedzieć ‘pani 
“hachlakow cale zujsere ze Śpiegorowem, ale ta 
przer wala tnl ŻYWO, 

— Idz pan teraz dn Lizy * tam czekaj na 
mnie, teraz nie mam głowy do niczego. Nie 
nasz pan pojecia jak mmie moja Liza zdziwiła 
i ucieszyła: wystaw pan sobie skoro pan teras 
wyszedł, dziewczynka moja zaczęła ze mną roz- 
mawiać, tak cobrze, rozumnie serdecznie, a przy 
tem tak powaznie, żem jej nie poanawała. 

A tc wszystko z pańskiego powodu. 

Wystaw pan sobie, nie może sobie darować 
że dokuczała panu podobno dziś i wczoraj, że 
żartowała z pana, ogromnie poważmie zmartwio- 
na, do łez prawie. Co prawda nie miała nigdy 
takich skrupułów z mego powodu, choć zwykle: 
uwagi ruoje w żart obraca. — Być może, że ja 
ją trochę psuje, ale to takie rozumne dziecko. 
Ona ogromnie ceni pańskie zdamie Aleksy Fedo- 
rowiczu, pan mógłbyś mieć na nią doskonały 
wp'vw. Tak wspominała czasy dzieciństwa swe- 
go w Moskwie, mówiła, że pan był jej jedynym: 
prawaziwym przyjacielem. A jakie robiła epo- 
strzeżenia z powodu sosny która u nas w ogro 
dzie rośnie. „Pamiętam mamo, mówi, tę sosnę 
stoi pewno taka sama, drzewa nie zmieniają się; 
to nie ludzie“. Mówię panu nadzwyczajne dziec 
ko. Ale idź pan teraz do niej Aleksy Fedorowi- 
czu. Ja z tem wszystkiem poprostu zmysły stra 
cę . |A trzeba panu wiedzieć, że już dwa razy 
w życiu chorowałam „ciężko na LEAD ledwo 
"mnie wyleczona, peiie pi 


(Ciąg dalszy nastąpi.) 


JÓZEF MASSAR - -. 


6 6 6 Wybór Nowości w konfekcyi dziecięcej. 


W KRAKOWIE 
ul. Floryańska I. 15, 


EPE na obecny sezon Nowości dla Pań na suknie: 
łnie, jedwabiu, batystach, zefirach i t. d., jakoteż ogromny 
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karskiego; — asystentów klinicznych, młodzieży 
ogródków szkolnych; służby klinicznej; — War- 
sztatu uczniów szkół średnich, — Szpitala św. 
Łazarza, prof, dra Kadera, — Tow. Muzycznego 
od Aleksandrów Rosnerów; (rodziny |Korczyń- 
skich, od „wdzięcznych uczniów“, od lwowskiego 
Tow. lekarskiego; od Fryd. Zollów; od krakow- 
skiej kliniki chirurgicznej, od Stan. ;Dobrowol- 
skich, od Warszawskiego Tow. lekarskiego; od 
członków Wydziału lekarskiego; od szkoły po- 
Iożniczej; od krakowskiego koła nauczycieli szkół 
wyższych; od hr. Stan Tarnowskiego, od dra Ba- 
czyńskiego i Owińskiego, dra Jaugustyna; od 
Wład. Chojnackich od dra Marj. Dolińskiiego 
(z mapisem ruskim) i wiele innych. Dalej w pocho 
dzie żałobnym brały udział Stowarzyszenia z 
sztandarami: „Gwiazda“ „Praca“ „Kółko kontu- 
szaowe“ ,.Przyjaźnie* „Weterani z 1863-4 r.*, 
«Przytulisko Weteranów z tegoż roku, „Sokół“ 
krakowski z sztandarem i kapelą, oraz delegaci 
Sokołów z Wielkopolski i z Królestwa, orkiestra 
„Harmomii* z dyrektorem Wrońskim na czele, 
Weterani wojskowi. Długi szereg _ duchowień- 
stwa wyprzedzał sześciokonny karawan ze zwło 
kami otoczony lieznymi sztandarami cechów kra 
kowskich i berłami uniwersyteckimi, za karawa. 
nem prowadził wdowę prof. dr. Kader i postępo 
wali: senat i profesorowie Uniwersytetu Jag., po 
przedzani berłami, marszałek krajowy. protome 
dyk dr. Merunowicz, prezydium i Rada miasta, 
oraz liczni przedstawiciele i delegaci miejscowi 
i zamiejscowi, a w ikońcu 'm. straż akcyzowa. 
Przed kliniką położniczą w ulicy Koperni- 
ka pochód się zatrzymał, a z trybuny żałobnej 
żegnali zmarłego: prof. Al. Rosner, imieniem 
Towarzystw lekarskich (krakowskiego, (galicyj- 
skiego i lwowskiego oraz Tow. ginek. krakow- 
skiego, dr. Bogdamik, im. Tow. Samopomocy le- 


karzy i dr. Cetnarowski im. asystentów klinicz- | 


nych. Po tych przemówieniach ołbrzymi pochód 
posunął się dalej na cmentarz, gdzie po odpra- 
wionych modłach przez duchowieństwo i po śpie 


wach chóru akademickiego przemawiali jeszcze i 


nad grobem: słuchacz 5 roku medycyny p. Osza 
dzki im, słuch. medycyny, nadradca dr. Bujak 
im. Tow. kolonii wakacyjnych dla uczniów szkół 


średnich, dyr. Winkowski im. Tow. nauczycieli ` 


szkół wyższych, dr. Stanisław Tomkowicz im. 
Tow. budowy tanich mieszkań dla robotników. a 
w końcu dr. Kazimierz Lubecki który krótkiemi 
à gorącemi słowy żegnał zmarłego. 


DOL YODO 


KRONIKA. 


KUPUJCIE TYLKO U CHRZEŚCJAN 


KRAKÓW, 21 maja. 

- Kalendarzyk kóścielny. Dziś we wto- 
re: Julii panny męcz. i Wiktora męczennika; 
we środę Suchy dzień. Faustyna, Emila i He- 
leny panny. 


— Kalendarzyk astronomiczny. Wschód 
słońca rozpoczyna się o godzinie 3 minut 48, 
zachód przypada o godzinie 7 minut 24, dłu- 
gość dnia godzin 15 minut 36. 


— GŁOS NARODU, — 


teckich, Tow. lekarskiego, Koła artyst.-literac- 

| kiego, klubu prawników, Resursy urzędniczej, 

! „Sokoła“ i na bramie Parku dra Jordana, gdzie 

;, przerwano wszelkie ćwiczenia i rozrywki. 

| Gdy po południu pogoda się ustaliła, pu- 
bliczność tłamnie używała przechadzek na 

| plantach, w parkach i po okolicy Krakowa. 

| Tematem rozmów wszystkich warstw był wy 
(nik onegdajszych wyborów w Krakowie, który 
uspokoił wielu polityków krakowskich, a 
równccześnie oczyścił duszną atmosferę przed 
wyborczą. Wyległy też strojne tłumy na Bie- 

| lany i do Woli Justowskiej, gdzie wiosenny 
zapach zielonych krajobrazów uspokajał ner- 


y. 
W poniedziałek po południu niespodzie- 
wanie zerwał sie w.cher, następnie ulewa za- 
| kończyła dni świąteczne, które w Krakowie 
| jaż dobrą mają tradycyę. 


— Z powodu śmierci prof. dra Jordana 
i prezesa Tow. Samopomocy lekarzy Wydział Tow. 
udbył w dniu 18 bm. wieczorem żałobne posiedze 
nie, na którem uchwalono między innemi wzię- 
cie gremialne udziału w pogrzebie, przemówie- 
nie na pogrzebie oraz przedstawienie walnemu 
zgromadzeniu wniosku by fundusz wdów i sierot 
zebrany ze stempli receptowych, a wynoszący 
obecnie około 10.000 koron nazwać funduszem 
` imienia dr. Henryka Jordana, a na razie złożor 
' no zamiast wieńca na trumnę pewną kwotę na 
' fundusz wdów i sierot imienia śp. Hemryka Jor- 
dana. 


— Z Pałacu Sztuki: W niedzielę otwartą 
została we wszystkich salach Tow. Przyj. Sztuk 
Pięknych zbiorowa wystawa dzieł Józefa Cheł- 

' mońskiego. 


bom <<! wake Mme wo M 


— Bilety wstępu do salin w Wiieliczce. 
. Krajowy Związek turystyczny zawiadamia, że Mi 
, nisterstwo Skarbu udzieliło mu prawa do wyla 
, cznej sprzedaży biletów wstępu do salin w Wie- 
liczee. Począwszy od dnia 15 maja br. bilety te 
, nabywać można jedynie: w Krakowie: 1) w Biu 
rze Źwiązku (Starowiślna 12 I p.) 2) w filiach 
Biura: w głównym gmachu poczt. i na głównym 
dworcu kolei. 

W Wieliczce: w Magistracie. 
! We Lwowie: w Biurze kolejowem S. Soko- 
` lowskiego (passaż Hausmanna). 
W! Stanisławowie: w tamt. filii Krajow. 
; Związku turyst. 

W Warszawie: w fllii kraj. Związku turyst. 
(ul. hr. Kotzebue 4). 


m 


zał się już obfitujący jak zwykle w piękną i 
artystyczną treść. Na baczniejszą uwagę zasłu 
gują następujące utwory: 

Roman Zrębowicz: (ypryan Norwid, szkic 
biogr.-krytyczny (z 3 rycinami i portretem. Bo- 
gusław Butrymowicz : Obłąkanie, wiersz. Edm. 
Bieder: Modlitwa o słońce, Primavera, wiersze. 
Michał Czaykowski: Rodzina Gilów, powieść 
(c. d.) Marek Alten : Teatr obcy. Ryszard Wa- 
gner: Opera i dramat (c. d.) przekł. M. Dien- 
stla -- : Jubilensz słownika Lindego. K. B.: Ze 
sceny. Stanisław Rawicz: Sen, nowela. Ber- 
, nard Shaw : Socjalizm dla milionerów; sprawo 
' zdania i inne. 


W dni świąteczne. W niedzielę przed po- ; 


łudniem publiczność krakowska i przyjezdna í 


tłumnie gromadziła się w świątyniach, a prze- 


ważnie w kościele Marjackim, gdzie o g. 9ra- | 
no JE. książe kardynał odprawił mszę Św. wo: , 
bec delegatów Zjazdu Polskiego Związku za- | 
| „Trilby“ która pod wpływem zahypnotyzowa- ; 


wodowego katoiickich robotników. 


Następnie sumę celebrował archipresbiter- ' 


infułat ks. prałat krzemieński, kazanie wygło- 
sił O. Czaykowski T. J. Podczas sumy chór 
kościelny pod kierunkiem p. Niepielskiego wy- 
konał mszę komp. Grubera z towarzyszeniem 
organów i orkiestry 18 p.p. 

Z powodu zgonu dra Jordana w mieście zapą- 
nowała powszechna żałoba: — zaniechano wszel- 
kich zabaw świątecznych, a nawet odwołano 


Wieczornice w „Sokole“. Flagi żałobne powie- ; 


wały na Magistracie, na gmachach uniwersy- 


Towarzystwo Stolarzy w Xalwaryi Zebrzydowskiej 
Zarejestrowane z ograniczoną poręką. 


Meble z drzewa su- 


Wyrcby krajowe i własne. 
szónego w suszarniach parowych. 
kości. Dział tapicerski prowadzi 


=== ALFONS WAWRZECKI. ZZ 


— Teatr ludowy wystawi we czwartek dn. 
23 maja „Trilby“ senzacyjną sztukę z angiel- 
skiego która swojego czasu wywołała głośne 
dysputy lekarzy, gdyż jest oparta na tle hy- 
pnotyzmu. Przedstawia losy pięknej modelki 


nia przez znakomitego muzyka Svenga- 
lego, zachwyca swoim pięknym głosem 1 śpie- 
: wem — z chwilą jego śmierci, traci głos i zdol- 
ności do śpiewu — a nawet świadomość że 
kiedyś spiewała. 
Sztuka jest znakomicie napisana i przepla 
' tana wesołemi epizodami. 
W rolach tytułowych wystąpią p. Olska 
(Trilby) i p. Pilarski (Svengali). 
Sztuka ta obecnie graną była przez angiel- 
_ską trupę w Berlinie. 


Gwarancya ja- 
znany tapicer 
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— „Naszego Kraju“ zeszyt dwunasty uka- ! 


| 
| 


| 


| 


— Mały ogień powstał wczoraj o godzinie 
11 w nocy w domu pod 1. 9 przy ulicy św. 
Jana gdzie w mieszkaniu stróża zapaliła się 
ścianka. Ogień w kilka chwil ugasiła straż po 
żarna miejska. 


— Nekrologia. Tomasz Kozakiewicz b. 
właściciel dóbr, zmarł w Krakowie dnia 17 
maja b. m. 


Repertuar teatru miejskiegó w Krakowie. 
Wtorek „Oj mężczyżni mężczyżni '* kom. 
w 4 akt. Kazimierza Zalewskiego. 
Sroda „swiecznik* kom. w 3 akt. Alfre- 
da de Musset. (przedstaw. popularne). 
Czwartek „Zażarty automobilista* krot. w 
3 akt. Kr. Kraalza. 
Piątek teatr zamknięty. 
Sobota „Miłość* komedya towarzyska w 
4 akt. napisał Antoni Potocki (nowość). 
Niedziela „Bolesław Smiały“ dramat w 3 
akt. St. Wyspiańskiego. 


ooog 
Najtańsz 


Skad Fortepianów W. BARABASZA 


KRAKÓW, Rynek L. 39, E p.; Linia A-B 
(Dom W-go J. F. Fischera) 


Z teatru. 


„Oj mężczyźni, mężezyźni!* Kazimierza Za- 
lewskiego, „Tamten“ debiut p. Izy Koreckiej. 

Swawolna krotochwila p. Zalewskiego, bar- 
dzo zręcznie zbudowana i ożywiona humorem 
działającym bezpośrednio na publiczność, ma 
zapewnione powodzenie, gdy jest odegrana w 
należytem tempie, i z dosadną charakterysty- 
k 


Sobotnie przedstawienie posiadało dwa te 
przymioty. Zwłaszcza p. Przybyłko z wielką 
brawurą a niekiedy i finezją, odegrała rolę 
„panny“ Tichard przedstawicielki warszawskie 
go półświatka. 

Wybornie ułożoną i bardzo zabawną po- 
stać stworzył p. Jednowski w roli cokolwiek 
karykaturalnej starego palestranta. Zupełnie 
charakterystycznym był p. Węgrzyn jako ak- 
robata, a i inne role wykonane przez pp. Mie- 
lewskiego, Kosińskiego, Szymborskiego i panie 
Pawłowską i Trzeciecką, były odegrane ży- 
wo i wesoło. 

Publiczność dość licznie zebrana, bawiła 
się dobrze i nie szczędziła oklasków wykona- 
wcom. 

W roli Anny w dramacie  Maskoffa p. t: 
„Tamten“ debiutowała na scenie pani Iza Ko- 
„ecka. Młoda artystka interesowała widza wido- 
cznem uzdolnieniem i szczerem przejęciem. Głos 
jej, tamowany nieodłączną tremą rozwinie się 
bez wątpienia przy dalszych występach; ruchy 
estetyczne, inteligentne traktowanie roli i głębo- 
kie przejęcie się w momentach dramatycznych 
wróżą pani Koreckiej piękną artystyczną przy- 
Szłość. 

——00609000——- 


Telegramy. 


WYBOR. 

LWOÓW. W okr. Nr. 58 (Borszczów) odd. gł 
ważnych 48,215. Otrzymali dr. Okuniewski (rus. 
rad.) 26696, Dr. Ochrynowiez (ukr.) 11627, sta- 
rosta Muehlner (Polak) 9759. Wybrany Oku- 
niewski, między Ochrymowiczem i Muehlnerem 
wybór ściślejszy. 


objęło na własność: Skład wyrobów meblowych i tapicerskich 


ALFONSA WAWRZEĆCKIEGO 


w Krakowie, ul. Wiślna 3 


i poleca go łaskawym względom P. T. Publiczności. 


Z DUMY. 
PETERSBURG. Sala dumy w połowie pró- 
żna, gdyż nie przybyli socyaliści i grupa pra- 
cy. Prezydent odczytał podpisany przez człon- 


ków prawicy wniosek o zainterpelowanie mi- | 
nistra spraw wewnętrznych, czy pogłoski o za- í 


machu na życie cara polegają na prawdzie, a 
jeżelitak, czy minister może przedstawić szcze- 
góły zamachu. Naprzód przemawiał pos. Bo- 
brinsky poczem zabrał głos Stołypin i oświad- 
czył: Jakkolwiek interpełacya nie należy do 
tych, na które rząd jest obowiązanym odpo- 


wiadać, przedstawię jednak w uznaniu uczuć, : 


które Izbę przejmują, urzędowe sprawozdanie. 
W Ltym b. r. otrzymał departament publ. 


bezpieczeństwa Petersburga wiadomość, że zna- į 
czna liczba zbrodniarzy zamierza w Petersbur- ; 
gu dokonać aktów terrorystycznych. Na to za- : 


rządzono daleko idące śledztwa, mające na ce- 


lu zbadać słuszność doniesienia. Z nich wyni- ; 


kło, że istnieje koło ludzi, którzy cdbywają 


zgromadzenia w codziennie zmienianych taj- 


nych lokalach. 13 kwietnia uwięziono 28 osób 
należacych do tego związku, 17 kwietnia za- 
wiadomił depaitament bezpieczeństwa proku- 
ratora petersburskiego trybunału apelacyjnego 
o powodach, które spowodowały aresztowanie 


Gdy stwierdzono słuszność podejrzeń, iż i- | 
stnieje związek zbrodniczy, mający na celu ' 


obalenie aktami gwałtu obecnego systemu w Ro- 
sji, polecił prokurator sędziemu śledczemu dla 


specjalnia ważnych spraw zarządzenie sledz- ; 


twa, które obecnie bez przerwy się prowadzi. ' 


Sledztwo stwierdziło, że wielu aresztowanych : 


należy do związku, wysziego z partyi re- 
wolucyjnych socjalistów, mającego na celu zor- 
ganizowanie zamachu na cesarza, oraz aktów 


teroru na w. Ks. Mikołaja Mikołajewicza i pre : 


zydenta gabinetu. Członkowie tego związku 
usiłowali wtargnąć do pałacu cesarkiego, lecz 
usiłowania ich były bezowocne. 

Po tem sprawozdaniu przyjęła Izba jedno 
myślnie następujący porządek dzienny: Prze- 
jęta żywą radością z powodu szczęśliwego wy 
ratowania cesarza z niebezpieczeństwa mu gro 
żącego; przejęta z największem oburzeniem 
z powodu przedstawionego zbrodniczego sprzy- 
siężenia, przechodzi duma do porząku dzien- 
nego (żywe okl). 

Po głosowaniu weszły na salę partje pra- 
cy i socjaliści. 


Posiedzenie Dumy przedstawiało intere- | 
W loży dworskiej siedział kś. | 


sujący obraz. 
Aleksander i Mikołaj Mikołajewicz, a w loży : 
dyplomatów większość dyplomatów. Również 
Loża Rady państwa była przepełnioną. Gd, 
socjaliści i grupa pracy salę opuszczała, z 
ław umiarkowanych rozległy się okrzyki: 
Wspólnicy mordu!. 
rw Hf 
SEJM FINLANDZKI. 

PETERSBURG. Otwarcie sejmu finlandzkie 

go nastąpi 22 bm. 


mn Ja 
KOALICJA PRZECIW NIEMCOM. 

PETERSBURC. „Rus“ w art. „Wiclka po- 
lityka” uzupełnia wiadomość, podaną przez 
korespodenta paryskiego o zobowiązaniu Ja- 
ponji wzięcia udziału w wojnie europejskiej, 
w razie napaści na Francję. Pismo to mówi: 
Od czasu Napoleona I-go świat nie widział 
polityki tak wielkiej miary, jaką obecnie pro- 
wadzi król Edward. 
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GŁOS NARODU. — 


SPRAWCY OSTATNICH NAPADÓW 
BANDYCGCKICH W KROL. POL. 

WARSZAWA. W wydanej prokłamacji 
frakcja rewol. P. P. S. oświadcza, iż jej orga- 
nizacja bojowa dokonała obu krwawych na- 
padów: na stację miejską w Warszawie, gdzie 
zabrano 6.454 rbl. i na furgon pocztowy w Ło 
dzi, który to ostatni napad wywołał tak stra- 
szny odwet ze strony kozaków. 


Z oaaae 
ZAMORDOWANIE ŻANDARMA. 

WARSZAWA. W pociągu kolejki Gró- 

jeckiej w pobliżu stacji Piaseczna dwaj uie- 


mana WY 


; poczem wyskoczyli z wagonu i zbiegli bez 
; śladu. 
| ——— 
NAPAD NA PLEBANIĘ. 

WARSZAWA. Donoszą tu o zuchwałym 
napadzie bandyckim na plebanję w Prażmo- 
wie, w pow. grójeckim. 30 bandytów napadło na 
plebanję i strzałami z rewolwerów ranili cięż- 
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i 

znajomi ludzie zastrzelili jadącego tym pocią- , 
t giem do Warszawy żandarma Gonczarowa, : 
k 


ko proboszcza ks. Kuleszę, poczem rozpoczęli 


rabunek. Obszukawszy calą plebanję i wszy- 
stkie schowki, bandyci zrabowali dwie de- 
wiski, zegarek, kosztowności i pieniądze. Po 
vbejrzeniu łupów, zegarek, jako potrzebny 
księdzu, zwrócili, a resztę skradzionych ko- 
sztowności, ogólnej wartości 500 rbl. z goto- 
wizną zabrali i zbiegli przez nikogo nie ściga- 
ni, z powodu przeważającej ilościowo siły. 
mm (0 
BUNT POPOWiCZÓW. 

SMOLEŃSK. W seminarjum duchownem 
egzaminy przerwano strzelaniem z rewolwe- 
rów i rzucaniem petard. Seminarjum otoczo- 
no wojskiem. Przy rewizi znaleziono mnó: 
skwo zabronionych broszur. Seminarjum zam 
knięto. 


—(0)—— 


NAPAD NA POCIĄG. 
MIŃSK. Koło stacji Musawjowa (?) zatrzy 


tyś. rubli na wypłaty na linii. Między rabusiami 


wymiany ognia. Rabusie wreszcie uciekli. 
s — 
POWSTANIE ARABSKIE. 


znowu powstały, Władze tureckie nie są w stanie 
ich pokonać. 
—— 
ROZRUCHY W PERSJI 
TEHERAN. W Teheranie wybuchły po- 
ważne rozruchy. Członkowie zebrania naro- 
dowego i przedstawiciele duchowieństwa, na 
czele wielkiego tłumu, zajęli stację telegrali- 
czną i wysłali do szacha telegram, żądający 
ogłoszenia praw zasadniczych. Jednocześnie 
wysłano też telegramy do innych miast z pro- 
śbą o poparcie tego żądania. Bazary zamknię- 
į to. Rozruchy wybuchły też w Reszcie, Ker- 
manszachu i Szyrusie, gdzie gubernator uk- 
rył się w meczecie, Byłego ministra komór 
celnych, belgijczyka Naussa, zatrzymał mo- 
tłoch na jednej z ulic Teheranu, domagając 
się pieniędzy. Dom Naussa, który otrzymał 
już wiele listów z pogróżkami, strzeżony jest 
przez żołnierzy perskich, 
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DR. MICHAŁ ŚLIWIŃSKI 
crdyruje jak dawniej 
5 W KARLSBADZIE 
Miihlbrunnstrasse „König von Preussen“, 
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Przeprowadziłem się i ordynuję w choro- 
bach kobiecych i położnictwie. 
Dr. Grzegorz Grzybowski 
ul. Szpitalna, l. 8. I p. telefon 678, 


DLA NERWOWYCH I SŁABYCH, szcze- 
gólnej dla takich osób, które wskutek przewle- 
kłych chorób czują się wycieńczeni i znużeni moż 
na osiągnąć znakomite rezultaty przez stosowa 
nie, od wielu lat zaszczytnie znanego SANATO- 
GEM. Sanatogen, jak to stwierdzają liczne pis- 
ma powag medycznych, oddaje  mieoszacowane 
usługi wszędzie tam, gdzie zachodzi potrzeba 
wzmenienia organizmu, a w szczególności w wy 
padkach, gdzie system nerwowy znajduje się w 
pożałowania godnym stanie. Nadto u tych wszy- 
stkich, którzy prowadzą walkę o cel życiowy, czy 
to ma polu gospodarczem, czy naukowem, uży- 
wanie Sanatogen daje  najszczęśliwsze wyniki, 
wzmacniając bowiem organizm, potęguje jego od 
porność w wysokim stopmiu. 

Zwracamy przeto szczególniejszą cwagę na za 
lączony do dzisiejszego numeru prospekt WYRO 
BOW SANATOGEN firmy Bauer et CIE., Ber 


„lin S. W. 48. 


mali rabusie pociąg i usiłowali wtargnąć do wa : 
gonu, w którym siedzieli kasjerzy kolejowi z 200 | 


i eskortującymi pociąg żołnierzami przyszło do ` 


ABUSZER. Szczepy arabskie nad Zufralem 


Rzeczy godne zwiedzenia 


w Krakowie. 
mae RS 


Groby królewskie, grób Mickiewicza i skarbiec w katedrze 
na Wawelu zwiedzać można w dnie powszednie o 
godzinie 10, w niedziele i święla o godzinie 
11", przed południem. 

Groby zasłużenych w krypcie na skałos, grób Skargi w ko 
ściela św. Piatra, oraz skarbiec N. P, Merjj zwiedzać mo- 
żna w chwilach wolnych od nabożeństwa, 


"za zgłoszeniem się do zakcystyi. 


„Muzeum Narodowa” w Suklennicach otwarte jest co- 


: dziennie do godz. 10 —4, za opłatą wejścia 1 k 
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w dnie powszednie, w poniedziałek jednak 2 k 

w niedziele i święta po 20 h. od osoby. 
Muzeum im. Eryka br. Gzapskiego, Wolska 10, wraz z 

lapidaryum otwarte codziennie od 12—6 za 


, opłatą 50 h. 


| 
| 
| 
| 
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Dom i Muzsum Jana Matejki ul. Floryaiska 4], dzieła 
i zbiory mistrza otwarte codziennie od 10—4 
za opłatą 60 h. 

Barbakan czyli t, zw. Rondel bramy tlóryańskiej, zabytek 
architektury z końca XV i XVI w. otwarty co- 
dziennie od 10-—4 za opłatą 50 h. 

Wystawa Tow. Przyjaciół Sztuk Pięknych w nowym gma 
chu przy placu Szczepańskim otwarta codzien. 
nie od 10—4. Wstęp w niedziele 60,h., w dnie 
powszednie 1 k. Członkowie Tow. mają wstęp 
wolny wraz z rodzinami. 

Muzeum XX. Czartoryskich otwarte dla zwiedzają- 
cych we wtorki i piątki od godziny 9—1 w po- 
łudnie, o ile w te dni nie przypadają święta. 


trw łe znakomicie piorące się. 


oryg, chińska ręczna tkanina z surowego 
jedwabiu oa kostjumy męskie i damskie, 
płaszce i ubranka dziecięce, nedzwyczaj 


Tylko prawdziwa do nabycia w magazy- 
nie Towarów Wsehodnich Dr Nieć i Ska. 
Kraków Rynek gł, l. 25, tamże rę- 
cznie tkane jedwabie wsehodnie i bery 
bośniackie od 35 ct. za metr. 
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Żegiestów 
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szych w Galicyf. 
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P. T. Publiczności. 
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z wata Salvesol. 


_ Tutki cygaretowe egipskie, ozdobne 
dla wybrednych smakoszy. 


palą się równo i lekko, nie czernieją, smak mają łagodny, nie 
spalają się szybko, wskutek tego dym jest chłodny, co jes 
wielką zaletą tutek cygaretowych. 

Każdy palący tytoń, chcąc uniknąć zatrucia nikotyną, winien 
palić tylko w cygarniczkach szklanych z watą „Salvesol*, po- 
hłania ona nikotynę, a więc usuwa jej szkodliwe działanie. 

Oryginalny pakiecik „Waty Salvesol* 
wystarcza na 200—400 papierosów lub cygar. 

LO cygarniczek szklanych 1 Kor. 20 h. — Pakiecik waty 
Salvesol* 30 lub 60 halerzy. — 1.000 tutek cygaretowych 
„Dalmios* 3:20 Kor. 


Wyroby te poleca: 


Zaktad przemysłowy wyrobów papierowych „jłoris” 
Mr. W. Bełdowski, Kraków 11. 
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w Galicyl nad Pepradem. Kolej, poczta i telegraf w miejso 


Najsilniejsza Sszczaba żelazisfa : 


_ kąpiele mineralne-gazowo-wodne, borowinowe, hydropatyczne i rzeczne w Popradzie. 

W roku bieżącym zaprowadzono kanalizacyę; wodociągi i oświetlenie elektryczne, 
przerobiono łazienki, wybudowano 2 wille o 125 pokojach. —- Okolica należy do najwspanial- 
-- Lekarz zdrojowy: Dr. Tymoteusz Piotrowski, kierownik Zakładu dla lecze- 
nia chorób kobiecych w Krakowie, b. asystent kliniki akuszeryi, b. sekund. szpitala Św. Ła- 
zarza., -- Woda żegiestowska do nabycia we większych składach, oraz w Zakładzie (40 fla- 
szek, 15 K.) — Trzy sezony: I od 20 maja do 30 czerwca; II od 30 ezerwca do 1 września; 
III od 1 września do 30 września. — W sez. I i IM przy cenach kąpieli, oraz mieszkań 300/, opustu. 


Niniejszem mam zaszczyt zawiado- 
mić, że z dniem 1 maja 1907 objąłem han- 
del dotychczas prowadzony pod firmą 
Andrzej Schulz w Krakowie Rynek gł. 
Nr. 32 i takowy nadal pod własną firmą 
Stefan Porębski prowadzić będę. Pole- 
cam się łaskawym względom i poparciu 


STEFAN PORĘBSKI 


Kraków, Rynek gł. 32 dawniej Andrzej Schulz, 


W niedziele i święta handel zamknięty. 
Zamówienia z prowincyi odwrotną pocztą. 


GŁOSNAROBU 


Książeczka 
„Najpiękniejszy dzień mojego 
życia”. 


czyli Pamiątka 1-ej Komunii św 
wydano w myśl kurendy konsysto- 
rza | metropolitalnego Lwowskiego 
z r. 1906 w sprawie 1-ei Komunii 
Św. dzieci, opracowana jest w ten 
sposób; iż może s użyć młodzieży 
obojej płci jako podręcznik do mo- 
dlitwy i po 1 ej Komunii Św. na dłu- 
gie lato. Cena oprawnej w płótno 
po 50 h. przy większej ilości opust 
Lepsze oprawy na żądanie. Głós 
wny skład Winconty Kucza- 
biński ul. Kopernika we Lwo- 


We fabryce opatrunków chi 
rurg cznych 


M. L. Dobro- 


wolskiego 
w Podgórzu 


s3 następujące posady do obsadzenia: 
cd { go czerwca: pomocnika i 

praktykanta. 
od 1-go lipca: 


maszynisty i. 
palacza. 673 
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lnie 
6 czerwca 1%0)7. 


Loterrya ną dom 
sierot 
Los 1 Koronę 


Rządowo 


WODY 


tudzież specyaln 
zistą, $ 


a 


Założony w r. 1872 
ZAKŁAD 


rzeżblarsko-kamienia- 
rski 


Braci Trembeckich 


w Krakowie, 
ul. Rakowieska L. 7. 

Podejmuie się wyko- 
nania wszelkich robót 
w zakres ten wchodzą- 
cych a w szczególno- 
ści grobowców i 
pomników tak w 
miejscu jak i na pro- 
wincyi. Poleca wielki 
wybór got. pomników 
z piaskowca, marmu- 

ru i granitu. 
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Kupię FOLWARCZEK 
z dobr. budynk. blisko stacyi kolei. 
w promieniu do 40 klm. od Krako- 


wa. A. K. 12 poste rest. Kraków 
595 4 


Około 6.500 koron wynosił dochód 


„TOWARZYSTWA SZKOBY LUDOWEJ” 


z tutek i bibułek cygaretowych 


EEPROMIEN 


Ciągnienie nieodwoła- 


Fabryka wód miner, sztucznych i spacjaln, leczniczych 


pod firmą 


R. RZĄCA | CHMURSARI 


w Krakowie, ulica św. Gertrudy, ù. 4. 
wyrabia pod kontrolą komisyi Przemysłowej Tow Lekarskiego 
krak., polecone przez toż 


FAINRERALKE SZTUCZEE 


odpowiadające składem chemicznym wodom: 


Bllńskiej, Gleshobłerskiej, Selterskiej, Vichy, Homburg, Kissingen, 

e lecznicze ja: li 

kwaśną oraz inne wody mineralue z przepisu prof. 

Jaworskiego. Sprzedaż cząstkowa w aptekach i drogueryach 
cenniki na żądanie darmo. 


litową, 


Główna wygrana 
Koron 20.000 Koron 


D 
h 


Do nabycia 
w domach bankowych i kantorach 
wymiany: Jos. Altstadter, Eiben- 
schiitz, Karol Gottlieb, Izak Gra- 
jower, A. Holzer. Kurnatowsky 
& Alb. Medelsberg, w Krakowie. 


MM oooooceooooos0200000868 


W pensyonacie pani Józefy Rogoszowej, [ulica d 
Graniczna l. 14 są | 


pokoje 
frontowe z całem utrzymaniem do wynajęcia 
od 15 marca. 
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uprawniona 


owarzystwo 820U 


bromową, jodopą, żela- 


W OGRODZIE : 


naprzesiw cmentarza Krakowskiego 


poleca się P.T. Publiczności najstoso- l 
wniejsze drzewka i kwiaty. Do ob-- 
sadzania grobów, jak również przyj- 
muje sig w abonament ozdabianie 
grobów po przystępnej cenie. 

E. UKLANSKI 


Zarząd Ogrodów Olsza-Dwór. 
o. p. Kraków, 570 10 


Panna starsza 


inteligentna gospodarna nawiąże ko- 
respondeneygę w eelu matrymenia- 
Inym z urzędnikiem starszym, czło- 
wiekiem charakteru. Rzecz trakto- 
wana seryo. Anonimy nieuwzglę- 
dnione. Zgłoszenia de 30 Maja. 
„Alfa“ poste restante Radanta 
Bukowina. 625 1 


Stare sztuczne zęby 


kupuje M. Brenner Szpitalna 9 
I piętro. Z prowincyt załatwia się 
szybko. 451 30 


które c. k. chemiczne ląboratoryum c. k. Uniw. Iwowsk. 


uznało za najlepsze 


Wyłączna sprzedaż dla Krakowa i Podgórza w c. k. głównej trafice 
W. BUJAŃSKIEGO Kraków, Rynek A-B. 
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Ważny to wybór 


wobec którego zuajduje się młoda matka, jeżeli jej nie jest 
dozwolonem samej karmić swego dziecięcia. Jakże trudną wy- 
daje się rzeczą — zwłaszcza jeżeli śr: dków niema ku temu, 
ażeby módz trzymać mamkę — =yszukanie odpowiedniego 
Sroda w miejsce pokarmu matki. Zadanie to jednak już dawno 
rozwiązane w najszczęśliwszy sposób, a mianowicie przez A u- 
fekego mączkę dla dzieci, barezo wyborny przelwór, 


przez Świat lekerski wszędzie jak najgoręcej polecany. 


+— 


GLOS NARODU 


Przetworem owym jest żółta mączka o smaku trochę slodka- 
wym, która zawiera nietylko tesame części pożywne, co po- 
karm matki, lecz także łatwo dające się przyswoić białko, przez 
co staje się jnadzwyczaj pożywną.Cenną główną własnością 
mączki Kułekego jest równocześnie to, że stanowi dla wszy- 
stkich zarodków chorobowych złą glebo, a zatem w chorem 
jelicie choroba sama skutecznie się zwalcza. Daje się dziecku 
mączkę Kniekego jako dodatek do mleka w ilości dokładnie 
oznaczonej, przez wynalazcę tego cennego przetworu po wie- 
loletnich próbach i przy współudziale lekarskim jak najdokła- 
dniej wymierzonej, a dobroczynne skutki tago spossbn żywie- 
nia prędko sprawiają wielką radość. Nieżyt jelit, który deli- 


|Prawdziwe angielskie 


oszule Zejirowe 
oszule dla Turystów 


M. BEYER & SPOLKA 


== KRAKÓW, SUKIENNICE NR. 12—14. 


najnowszy 
fason EJ 


c Nr ins. 22. C5 


HALA LICYTACYJNA 


c. k. Sadu powiatowego cywilnego w Krakowie, Św. Jana 3. 


Środa dnia 22 maja 1907 o godz. 9 i w dniach następnych będą 
sprzedane : 


Maszyny do robienie pończoch, serdaki i czapki zakopiańskie‘ na- 

czynia blaszane emaliowane różne, koniak herbata, szpiżarku, naczy- 

nią stołowe i kuchenne, książki hebrajskie obuwie bielizna, pościel 

i garderoba używana, parawanik, lichtarze, budzik, dywaniki, mate- 

rya jedwabna, łóżko żelazne, materac, stolik, kasa żelazna, kufry, 
kosze, para kolczyków złotych. 


Kraków, dnia 20-go maja 1907 roku. 


Bliższe szczegóły na tablicach, w hali 
umieszczonych. 
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Jacob LA FLEUR Atynnuikotyna 


w pudełkach od cygar. 


ZRANIENIA 


każdego rodzaju winny być przed jakimkolwiek zanieczyszczeniem ochro- 
niene, — gdyż przez takowe najmniejsze zranienie w bardzo ciężką 
ranę zamienić się m oże. Od 40 lat znana maść Ściągająca, zwana 
Prager Haussalbe, okazala się do tego najstosowniejsza. — Maść ta 
utrzymuje ranę czysto, ochrania takową, lagodzi zapalenie i ból, działa 
ochładzająco i przyspiesza zabliźnienie. 1946 15 
BEE Przesylka codziennie, “EE 
Cena 1 dużej pnszki 70 hal, 1 małej 50 hal. — 
Za nadeslaniem kor. 8'16 za 4/1 puszki, kor. 7 
za 10/1 p., franco do wszystkich stacyj anstr. % 
węg.monarchii. — Wszystkie części opakowania no- 
szą prawnie deponowaną markę ochronną. j 
SKŁ GŁOWNY 


B. FRAGNER, c. k. dostawca Dworu 


Bpiska „pod czarnym orłem”, PRAGA, Mała Strona, róg ul. Nerada 203- 
Składy w aptekach Fustro-Wggier. — W Krakowie w znaczn. aptekach 


= 


W Prądniku białym dom 
I piętrowy 

o 7 ubikacyach, z ogrodem do wy- 

najgoia lub sprzedania zaraz. 
Fabryka garbarnia 

do sprzedania lnb wydzierżawienia 

z calam urządzeniem, i maszynami. 

Wiadomość a Sławieńskiego przy ul. 

Sobieskiego 1. 6 od godziny $—4. 

619 6 


LJ 
z kilkuletnią pra- 
Jutroligator syn: w roty 
tyką ry. 
kach tutek obznajmiony z przyci: 
nan em bibuł, munsztuka, pudełek 
i t. p. otrzyma zaraz posadę. Także 
kilkanaście panien do mun- 
sztukowania i klejenia tu- 
tek przyjmie fabryka A. Wołoszyń- 
skiego w Krakowie, Krupnicza 21. 
620 8 


Wydawca i redaktor odpowiedzialny. Dr, Hnteni Beaupre. W. drukami „Głosu Narvłu" poli zarządem Błanisława Tamanowskkęni Sriti 


c z 
Nie czytać 
tylko, lecz spróbować się musi 
oddawna znanego, leczniczego 


ulubionego mydła liliowego 

j Bergmanna i Sp., Djeczyn n. Ł. 

$ przedtem Bergmanna mydła li- 

§ liowego (znak 2 górnicy), ażeby 

j się pozbyć piegów i mieć płeć 

białą, a cerę delikatną. 

Po 80 hal. za kawalek msją na 

skladzie: 

A W KRAKOWIE: Apteki Bart- 

marński i Sp- F. Gralewski, Z. 
Marcoin, M. Proń, W, Re- 
dyk, L. Rosenberg, K. Wi- 
szniewski; Droguerye : J. Ha- 
nsk, J. Klemensiewicz, A. Pa- 
chucki. A. Reifer, J. Wiśniew- 
ski i Sp, F. Zopeth i Sp.; 

Handle Gal.: Anast. Froncz, 

Ch. F. Leistner, St. Poręh- 

ski 1 Ztmler. Hdl. mat.: R. 

Drobner, M. Kreisler, Reim 

i Spólka, S% Rożnowski, J. 

|  Araten 

E W BOCHNI: Drog. Jan Mi- 

E  chnik, St. Pawlowski. 

E W N. SĄCZU: Apt. M. Gorze- 

3 cki, R. Jakubowski, J. Jarosz, 

i Droguerye: T. Kwieciński, B. 

j Zucker. 

B W PODGORZU: Drog. L. Zar- 

ski, L, Sonnenschein, Apt.: 

Lazar Friedenberg. 

W RZESZOWIE: Apt, A. Kar- 
iński, St. Klisiewicz, J. Ko- 
odziejowski. 

W WISNICZU: Apt. J. Brzę- 


kowski. 
W ZAKOPANEM: Droguerya 
E. de Closmanna, 


Dlaczege lubią 


nasze kobiety 
aptekarza Balassy mile- 
ko ogórkowe? Ponie- 
waż już po 2—3 kro- 
tnem {użyciu usuwa 
wyrzuty, piegi, plamy wątrobia- 
ne, wągry, a cerę przeistacza w bia- 
łą, świeżą, m odzieńczą i piękną. — 
Powinno się zwracać uwagę na na- 
zwisko „Balassa“, uwidocznione na 
każdej flaszce. Cena flaszki 2 K. — 
Do tego prawdziwe angielskie my- 
dio ogórkowe 1 K. puder ogórkowy 
1.20 K. i cróme ogórkowy 2 K. — 
Do nabycia w każdej aptece i w dro- 
perji- Giówny skład i wysyłka: 

ornel Balassa, Budapeszt, Andrasey- 
itrasse 47, Reim 1Sp, Kraków, 
s w każdej apteee 1 drogneryi, We 
Lwowie Szymon Hay, H. Rubel 
w Przemyślu M. Schwarz i A. Gold- 
berg. 164 


wszelkich 
atunków 
o pagino- 


tampiglie 


maszynki 


wania i namerowania 
drukarnie z kaucznko- 

wych głosek poleca w 

doskonałem wykonczeniu 


nab: £ewinson, Wien, 1176, 
La A a 12. 


mnik 
FILIA ODES 


Telefon 121 76. 
tis i franko. 


A. Zastępcy po- 
wani, 


dziecięcia w 


Ogłoszenie licytacyi. 


Gmina miasta Krakowa rozpisuje 
niniejszem publiczną licytacyę ma 
wykonanie stropu Żelazno 
betonowego w hali dla trzo- 
dy chlewnej na rzeźni miej- 
skiej: tj. w realności L. k. 494 
Dz. VIII w Krakowie; a w szoze- 
gólności: 

a) na dostarczenie kenstru- 
keyi żelaznych: 

b) ma wykonanie robót że- 
lazno- betonowych i innych 
drobnych: 


c) na destawę i wykonanie i 


robót szklarskich. 


Plany przegłądać, oraz kosztory- 
sy, formularze i wyjaśnienia otrzy- 
mać można codziennie w Biurze te- 
chnicznem dla budowy Jzeźni przy 
ul. Kopernika L. 1, I. p: w godz. 
urzędowych, między 9-tą a 1-szą w 
południe. 

Oferty zaopatrzone marką stem- 
plową na 1 koronę., oraz kwitem 
kaucyjnyma poświadczającym, iż ty- 
tułom wadyum złożono w Kasie 
miejskiej najmniej 50/9 ceny ofero- 
wanej za daną roboto, składać mo- 
żna w ręce Naczelnika Administra- 


oyi akcyzy. 

Ostatni termin do składania ofert 
upływa we Środę dnia 39 Maja 
b. r. o godzinie 12-tej w poludnie, 
o której to godzinie nastąpi komi- 
syonalne otwarcie ofert. 


Administracya dochodów akcyzo- 
wych. 
Kraków dnia 11 Maja 1907. 


OBWIESZCZENIE, 


Chcąc przyspieszyć za- 

keńczenie konkursu, za- 

rządziłem sprzedaż towa- 

rów z opustem do 25 proc. 

ed cen pierwotnie usta- 
lonych 


w Tanim Sklepie chrześcijańskim 


„POD KOŚCIUSZKA” 


w Krakowie, przy uliey 
Mikołajskiej Nr, 1, 
co niniejszem do wiado- 

mości podaję, 
zarządca masy kor- 
kursowej 


Adwokat dr. Wilhelm Dadlez. 


Uwaga. W sklepie tym są 
następujące towary: 
Bielizna stołowa, męska, 
damska, krawatki; 
We.ny, jedwabie, zefi ry 
kretony, i t. p. na suknie. 
Wybór wielki płócien, 
szertingu i perkali białych; 
Pończochy, skarpetki, 
chustki do nosa, chustki na 
głowę; 
Wszelkiego 
szewki, 


rodzaju pod- 


Zarząd spółkowej Mie- 


czarni Dobczyce 


rozpisuje konkurs na bu- 
idowę mleczerni 
Oferty można zgłaszać pisemnie do 
£5 Maja, 12 godz. poł. b, r. Koszto- 
ryr i plany do rozpatrzenia na miej- 
sou w Zarzódzie, 698 8 


W Bronowicach Małych 


pół mili od Krakowa 
jest zaraz do njęcia dom 


nowy drewniany o dwóch pokojach 


i kuchni z umeblowaniem wraz ze 


stajnią i wozownią na rok lub na 
lato. Wiadomość bliższa we Dworze 


u Karbowego. 601 8 


WILLA 


w górskiej okolicy, blisko Krako- 
dE 1. - Wiadomość: 
542 10 


wa, do sprzedania. 
A. W. Myślenice. 


katną dziecinę osłabia niazmiernie i widocznie powodaje op 
dnje z ciała, żnika, a dziecie znowu nabiera ciala i zaczyni 
się dobrze chować. Także na rozwój mięśol i kości w-oiek 
lywa mączka Katekego nadnwycsaj korzystnie. 
Do tych wielu i osnnych wlasności mąoski 
eza się joscse ta ważna okoliczność, ż3 Arodak ton nie paria 
się prędko, a jego przyrządcenie nie jest połączone m żaday 
mi zacholami, tak, źe diecięciu, jeżeli tego żąda, ma poszeka- 
niu można podać cieple i posilne pożywienie. 


[Ignacego Wurm 


alexego prayłą 


JEDYNA W KRAJU 
FABRYKA PASÓW | 


maszynowych 


w Krakowie ul. Kanonicza 1.” 18. 


+ 


5 Zakład artystyczno-, 
kamieniarski 


Józefa Kuleszy 


$ naprzeciw cmentarz: 
w Krakowie posiad. | 
W wielki wyb. got. pomm 
z piaski grania im 

$ muru. Podejmuje gi 
i wykon. grobowców si 
M miejscu i na prow. [26% 


Znane p dobroci | 


Kawy angielskie surowe | 

i codziennie świeżo palone K 

| aparatami najnowszego 
systemu 


f poleca handel towarów koloni- 
alnych pod firmą 


Wojciech Olszowski 
w Krakowie 


Maly Hynek róg ul. Szpitalnej. | 


z korbą w dobrym stanie 

Magiel w dobrym stanie do sprze 
ania. Wiadomość ul. Zwierzynie- 
cka l. 6 u portyera. 624 $ 


Konkurs. 


Biuro Ligi Pomocy narodo- 
wej Lwów uL Słowackiego 18 po- 
azukuje korespondenta w języ: 
ku polskim i miemieckim. Pła- 
ca początkowa 120 Koron miesię- 
cznie. Tylko pierwszorzędne siły Š 
dobrze polecone będą uwzględnione. 
Termin zgloszeń do 1 czerwca 1907. 

621 8 


Ekonom kawaler 


poszukuje posady za skromnem wy: 
nagrodzeniem. Śgłowieniń pisemne 
pod; Zawistowski, Kraków ul. św, 
Jana 30. 618 5 


Zakład Pogrzebowy 


14 a f 
A. Szalrańskiegok 


UL. MIKOŁAJSKA NR. 16. | 
Telefon 5i. Telefon 51 


Do sprzedania 
WILLA 


(murowana) w uroczem podgórskie 
położeniu, wraz z ogrodem, łąk 
gabudowaniami, zaprzęgami, parą ko 
ni i t. d. — Wiadomosci bliższej za 
sięgnąć można listownie u proi 
Rostworowskiego, Kraków Stud 
cka 8. (E59 


Flielornistra 


otrzyma stalą posadę, grający na 
dętych instrumentach stałe za ru 
dnienie. Zgłoszenia: Magistrat Żól. 
kiew. 606 


Kredyt osobisty dla U 
dnmików, Ofcerów, Naauczycie 
etc. Samoistne Stowarzysz. Osz 
dności i Zaliczkowe Związku U 
dników udzielają na przystępnyć 
warunkach także na długoletni 
spłaty pożyczek osobistych. Agen 
wykluczeni. dresów  Towea: 
trystw udalela Się bezpłatnie Z 6 
zralleitan Beamt 

Vereines, 
strassa 


